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L i i  o Nawiązując_dc słów Cziczeryna powiedzianych w ro ­
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i odraza pogodziliśmy s i ę ,  bo i ponoś się gniewać,. i e ż e l i  w skrzwri
f2aj f f 1 0 9ze€ ° _ Pr ?8'ni . upłynęło dni k i l k i , okazało” swę
P? -lia-f13 *.xucza 0 '; 1 j.;r:z-/'iUi:l., 10 zęz zaczęliśmy zgadywać co w skr ży­
ru może sio znaiuowac, *am sio zdawano, śe w skrzyni sę zawarte trzy"'  
izeozy a mianowicie* 1, że zostało usunięto niebeżoiecźenskno eolskie 
S U L ^ eBoJf  ¥ll(?ii37 a 5,est o t e r i a  i 3t ze w W o ś t s d n i c b  -oko-
ozy nie ?dz? skj ^  etolio*. W cela upewnienia, się
kon^ni J° . y° . ueu° ■ :fi a tJ8iani.czy.lismy Francuzów, bedae pkzo-
więcei V w ^ ‘k :li W - udj" 'S1? Klacz od skrzynki, oni przecież na^- 
ra I io 3nie z ^ i l  t°?f*°?~sow P*ZJ r ®ĉ w a n iu  fo rm u j,1 Francuzi' na 
J y  L T S  ? U¥a^1; s$d^  :lż tylko bawimy sio, lecz
nia K o nf er e no i ś ?Ambas * do r  °W°-? ^  otrzasnę,d się od postanowię-
dzieciaki, orzec"Qó'Vn^l™Fi-^^'^ L ^ ,paxoem  i powiedzieli: - 
niema znaczenia t l  oo s k  #  i l l ? 0gQdzP - B]i ę z kłakam i. f c 
prędzej rokowania a *ok*SSTM !» *o*Jtp«»5oM  ozom

w p a ń ł w ł h  ł k l Ż  ł ‘ŁS  ?sl,Tał n ? 13ze> że sy taaoja  polityczna * f i n l ł d ł  b |ł ty u .y o n  u legła zmianie na niekorzyść Sowietów.
rzadv n ra k h P rk  1 U 03) 1 ?a &kryzysów ministerialnych 
sabineiF k t £ d i i e s?°s9’lm s ala Moskwy, :astę ione zostały yrzes 
IowietóF CzicFrF  F i® ' rm paz:i,,ani też iluh ji, « stosunku dc o r z i r K i r r  Ja i  J?SO agenci starali się w ciągu całego roku 
sawaruF no d- por ozumi eniu s ię państw bałtyckich z Miska w F o ł ł e
o'neutralność 0 ?aGaSr f?JU .narzaoajęs państwom: bałtyckim traktaty 
łkęw otee  M ł  kMre .^stawiałyby Sonetom woła ?
liczyć ł ż e F P M  S ^ f s  dsls s7ta.a«.ia zmieniła się i Oa<cz<ri»'
pomimo owacji c z F M n * h  d v k S ? M 4 F i raMnS J*4* *  przewidzieć'; czy wkrótce z wrdoMi a b l”; L F l - to t ° U  -‘-^ewsiciemu, nie zniknie Ón 
będa przychylnie isoosoH e??F l o MMM W ffwtoiąjaęjra ludziom, którzy 
Polskę, kogo i  o oom edzFć P P M  F p f F ? 1? termalnych, stosunków z 3 
do izolowania Polsku w t  o-T n^Z/U ,Jv 'VP^omacia Cziczerzna zmierza ja^a 
nie wykazało żeMyńki M syM Ife Ć ł ł ł  ,ranios& Soswiać&e-
bałtyckim .- śa o h i m e H . . § ł ć F ł > o l ? F t ? F ; ? 20' leppaństwom 
Oielens l i c z y ł  na zamlżr -n i?  S- W °  . I . sz?z9S °^ o d Gi  na łotwi 
p ie r a i  w związku z S  o r z e ł ł  z ł t ł u F  rjondw^marek rocznie i

' U Saw nM F osii: M M t n F ł n M M u , F ? : y F u - . o :

Go
po-
nii vvd.uj.uti OG. uawne” Hnoii d . - l v ’ • " ' “ - 3 u aL'»ii4Uo

dómc nic wzamian* P rzen rs iow oy łn te i - r ^ 'd r • ':o • 00 o^zymuje, nie 
narowm z anglikami, Memcamu ’* W1$'3 . rozczarowania,
tam szczęścia.o u F i r la n d i i  0F ie i r ' ^ ^  5 ^ orzy w p r z ó d  próbowali 
Prokope na. m in is tra  soraw z a ^ r ^ e d z l ł ' '  i SZ8s • posłabędzie s ię  angażował w 7 y n°n5 ‘ ■' f--1 ̂ irlP©y/nc nieustępl twiM j_ -p-ipt
sefet 0i± i3l°» M F ż S i iF : F 3u c?3F t  f c i U t u - 10
sie  Sowietom korzyść i  „ Io?n» ^  aOG4aj-sm,9% n ie  przyni
7 n?mmlni Sor0W1 Zaleskie mii' telepram' ki?C r f ^ c r-bam pośpieszył Vze- 
f S^f, ?ad Pomyślnym ro swoi sra W iZa onęd wsodłnrac^
p r z ę d l i  M F 0 Qtrzyt ó  ed p ż a i s ż l ż  w pooięday 3stonja"
Ł a Jioskwę„ M z S M S ie  ' I M l F F i  - F  • ̂ F e S ś c i - M r e u ^ I ^ M u 9
“ W Heban’owi prowsdUŚa' i F  S z t r f "  w astrF^oM b
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(X)HR£Sl?CNDMCS UNIVBR32LL3 21 .XIIo "Urr Byolomate" w a r t .wat. krytyku­
je surowo enuncjacje Wóldemarasa przed prasę, w Paryżu, nazywając 
cynizmem powoływanie s ię  na zgodność interesów niemieoko-litwskich 
i opieranie się na. pol i tyce  rewizyjnej Niemiec i Rosji .  Autor uważa 
że nawet najmniejsza a luz ja  do rew iz j i  granic, ustalonych przez t rak ­
ta ty ,  s łuży1 mętnym celom. Poza wywodami"'Wóldemarasa widzi się  nie­
bezpieczeństwo niemieckie, polegające na poli tyce rozkładu, której  
narzędziem j e s t  dyktator kowieński. Można z tego sędzio, z jak do- 
brę wiarę zabiera się  Litwa do układów z Polskę i wnioskować, że. to 
Niemcy prowadza tę  grę.

DEUTSCHE TAGĘSZEIIU1NG 23.XII. w a r t . wsi. zastanawia s ię  nad przyszły­
mi stosunkami w Kłajpedzie w zwięzku ze sporem polsko-li tewskim/ 
Autor zaznacza, ze Litwini zupełnie t r a fn ie  spos trzeg li ,  iż utrzyma- 
me ich niepodległości,  zabezpiecza Prusy Wschodnie od okrążenia' 
przez Polskę, a le  w^kłajpedzie nic nie uczynil i ,  aby zdobyć zaufanie 
Niemiec. Dale] omawia autor potrzeby szkolne Kłajpedy i  zwraca uwa­
gę na koniecznosc przestrzegania a ta tu tu  kłajpedzkiego przez Litwę,

DER TAG. z 24-,XII, _ Pisze korespondent z Warszawy o dśmarche posłów 
francuskiego i  angielskiego w Kownie, którzy zaprotestowali przeciw- 

t ł omaczenia przez,Wóldemarasa decyzji genewskiej, jako­
by podważająceg rozstrzygnięcie  Rady Ambasadorów w sprawie Wilna.

korespondent "rewelację" sowieckiego posła w Rvdze 
bałtwekfph8nnH o! ?°2t - e dążenia Polski do utworzenia bloku państw 
się  w teS | k i  | ^ ^ i kiero¥niotw9m- Piotrowski na tura ln ie  dopatruje

LjINDRPENDANCB PDUMA1NE 26.XII. W a r t .w s t .  Williamer Martin zajmuje 
się obszernie sprawę zatargu litewsko-polskiego, do uspokojenia któ­
rego przyczyniły s ię  -  zdaniem autora - wszystkie strony zaintereso­
wane. Obecność marszałka Piłsudskiego była tu  ważnym czynnikiem.. 
Obawiano s i ę ,  że Marszałek nie zgodzi się  na decyzje przedstaw ic ie l i  
Polski w Genewie i dla-tego dyplomacja francuska tak nastawsła na 
jęgo.obecność..Nawet Sowiety zasłużyły s ię  sprawie pokoju dajęc 
Litwie radę umiarkowania przez usta Litwinowa, Gdy zrozumiano w 
Kownie, że wyrazie wojny z Polska.ani Niemey, ani^Rosja nie stanę 
po s tron ie  Litwy^_.,mały---ten .łcra-ik-Me -miał wyboru i musiał ulec.
Nie należy^sobie jednak robić i l u z j i :  sprawa litewska jednak 
znajdzie się  nieraz jeszcze przed Liga Nar, z różnych powodów tech­
nicznych i  politycznych, Bezpośrednie'negocjacje między Polskę i 
Litwę_będę bardzo trudne i stosunki dyplomatyczne będę mogły być 
wznowione dopiero po_pewnym czasie.  Trudności graniczne zacznę sie  

f°^P°°z?9ilKr a 9bu granicznego. Autor wyraża-nadzieję, ze 
Liga Nar,pokona te  trudności,  Tym razem chodziło jej o usunięcie
Sodfo W stosimkaoh obu kraUdw 1 zdaje s ię ,  że s ię  to je j  po- 

P0L3KA A NIBMGY u

D-jHTSCHj  TĄGj S Z tg .  26.XII. W alarmującej depeszy uskarża rzad polski 
o naruszenie postanowień umowy drezdeńskiej, zawartej z Niemcami w 
końcu l is topaaa  r . b .  Dziennik twierdzi,  że. Polska wbrew przyrzeczeniu 
iż  w okresie w którym polsko-niemiecka umowa drzewna ma obowiązywać 
nieprzedsięwezmie podwyżek taryfy przewozowej na drzewo wprowadza­
ł a  w zamaskowanej formie zwyżkę wyjątkowej tarygy Drz©wozowei 
drzewo, oznaczone liczbę porządkową Nr. 13. k t ó i f  b ę S f e  oTowLzywać 

^ 7 ^ ° ,bły °znl£J roku. Jes t  to zdaniem Deutsche Tages.Ztg nip- 
^ ° r ? ^ j ę c a  na tem,że Polska s k r e ś l i ł a  przyznane dot-d 

i lo ś c i  drzewi;°h 0We’ Set'=f0z»08 ^anspoartfe ś c iś le  oŁreśNlych '



■ L

ę i 3 i ? -  . . . .  '■ i  0- E  " i- V— ' -V-. bO
A A '  - Ó A e e

ę :

■ -• : . '■ ■ . . O •; ■■ I 0 «  :v - '

. [vv< - ; \ E j ' *"'  E " . . :- : E ' E : " Eoi 0.00
- a  ; L : \ V B  P . . r .  « : ■  : o p i  . . .  ; . ■ ■ ■ :  . . . .

■ O C . O E E S  . # O W p S E X  » : ■' 0 BP y . ' E { «  O E E A E i M "
. .  v r  o Ł - v  •• • ■■ v  ! r  ■-■ . . .  ,  .-■ • • "  > ■ • ■ ■ ■  ■■ ,.N . ■
••• ■ j  Y h «  V v *  A  • ■ M e - E ,  ' H

h e c .

, i'

■ •/ b i - E  ■''!E-'-Eb --■■■ roEEi’ V- E-!i- ‘ b
. : ? S E E  : >; A  £ $
r  1 • :  - X .  , ■ ■  - . e : e e - i a : m ^ ' ' . . . ■ ■  m m m m

'  r \  ; r W R S ó . . • ,;;. V : V : ; U -  \ p p  ,  E p O J E -  ■ ■■ ' r

W  i ' " . . .P  a s e B Ł a ^  P; ' f f i E S i Ę S 0 " B ■; > P B ' E 1
s " P  E  %: E p >  ' - l P v -s: f  P  S E  E #  Z i ^ ł w  | « E - E  A « ś i 46» S P  P f  '

P  . E - r "  V J Ó 1 ( E C' ' ‘ P '  '  \  p.  S t - r t V i *  * • ? . «

■ 5 m  ' ■■■ v . p . ' i : P
P P P c !  S I ” 1' "  ‘ . :iT i..̂ P>.,l- ; '■'■ ;ćc ■■:■ K

. . . . .  i . . ł I B - . . , . > P - i P ł f . .  . , 5  O B S -

■ i o  i :  • ' • • •  t ■ - T  ^  •••’ : -  -  ' " >• V “
pp-p$&■$«' ■ ° r 1 ;. m  - . - v x - 1 ;

:ę. S'E'E.E-'V/^ ' J: \  .dc
\  f i ' : - : ?  V ; n -  , ; . A t  - -  •.. . ..  ✓‘ V‘/ v \ tV - . -  • •  .  - T  ' n * 0  ■;

, u  - J E  ,. - i - ;• • . w . t . s o •••- 
, .  ; ^ 0 P ,  ■ n ; : :  d - J  - - ’ Ł ■•

,....., V: ;
. •. • r  « > i •••■'■ - J  -lE - f  ;• p ' o t b J  ■•■

p : ą v  ; ;  v ;  - r  '
; ' s ” } P P P ' r a o ^ 4E  ' .. . ■'■•'.■ ■ « ? / : r : . ■.. ■
 ,„• dE.:^r',E:; E E ,. .-. -c r’-:- • . - \E\  ■ Ż% -  •' , b d o : p - - ; . v  ;

o  v- . q p : "P C  i . '■''■■■■ " . . .  ' '  p ■' P . >•..

. . . .  ’ A .

■ v ■. ' f f ) ' . • :  E
;;::pOr.--— c p,-.ci0

' •  •.. ■ . i . . o
* '  , r  r - p i B . ! ' . ^

Ą D  C i  - • '■ E ' E i O i - ' i -  ■ E  i: ■ t

! - V E ' ; E ; i ! - c c A  - - i o A A  . - i - p p  A f i- E -. ■;• <■■•■■ . '  P • ■• =:  -    J
E 4 ^ 5 ^ 3 1 1  _;r\.p, o.LP : ■ : - p. p-p - Vi P: *** \ g l
E  ' ■ ■ ■ ■ „ , . ;  p  - v f K  . . . : r  s i e c . - "  ■ : ,>

p p .p i .  , i . -,f  .>. .. .. . . ; ' '  . , p , t ,  ^ ; p s . i
* ... ••. ■ • '• - ■ - '■ . '• ; \  • ł_S - . . .  .... r .

(..■ • - . • * -  .. . . • • • •  f t  . .  , . ’• \ ?  -fr-w* ■* ,  - >-1

E h -E.(x ; p E p , p -  A E E e  ' " E e , E  : : c l A v M
Pb  ■ P ■' • PPP.~PP';r ' ' '-P '■ . .P  r P!',;'PP.: . P i r

- P i l  P B . : . . . P ; . - : P ' . ; : P P . P / P - . . .  ; ■- PPP ; -  ■: - J U " ' ?  P l . P P  V : ' P P
- - . . : -i E :.. ''E...

' r

* r  ■■ !-;■■' i .  '■• ..> ■■ Ś

. - . E _ . V , i  A i i .

' • ■ 0D.O/JE -
:e - ’ E ; :e  , .

E-r'-.r '

■. . E ' . :p ' : E :  ■ ■ -.. ■:--'E"E.......   , ; E ‘" -Erj
, E  ; : . E ‘ . .  - :... '  -  . . . .  - , - E p ;  ; . - E , E -  ■■ , .  ..

e e p - e -E ido  .doE- -  ' . ^ - 0J-

i x E i O ' ;  

\ ;  " 1 0

E E E : E - ' ■ - p . v

O E - 0

p v . x 0  S - E U .
’X’ '

P f e X

. . . .  P , I '  -P  - . " ' . . ' - J  • ' ■ ■’ " i o o i i O E

'  :. . 1 . 0  Ł i '

- 9 .i .  i - p i p
E E i i  d '

, -Ib;.' o.-- i E
, W A -i °  ‘

i S - H P  p - p  P i p P P j o  I  P s - CE i 0 .1 d E ' E O . O



VOR.fAHrSm 25 .XII o pisze, że. dotychczasowy przebieg rokowań polak c- 
niemieckich pozwala stw ierdz ić , ze. osrdzo w ie lk ie ' znaczenie c„la. oba 
s tron  posiadają, dalsze ^zamiary rządu, polskiego zwaloryzowania stawk 
celnych, j e s t  jasne, p isze dziennik, że wszelka dyskusja o wysokości
■ S L ? ! ? S k b?aZle F e r * ® ^  d°Póki rz?d Polski nie poweźmie M te i sprawie stanowczej dadyzji,

Op-nKSPRBbS B4,XII, Twierdzi w tendencyjnej depeszy otrzy- 
0e sie^rokowani- ’ iz kolska celem_wywarcia nacisku na toczą-
ostatnioh n l a l l n h  !  ?W8 P9lskoTni1011110ckie m.innemi wszczęła.w ‘
t a t a  KndlowpS i' ^ ^ z a j ą c e  do przyśpieszenia zawarcia trsk-atu handlowego z oowieuami. Ze  strony polskiej maia ozvmV r?pVnmn

Pewn?, ustępstwa na rzecz Sowietów od tego ab? uSow  ̂ r?o
I  g ronL Pl t ^ r 0i i k s t Łb Zd b ta l\ p0dPiS?“ 5' - i w  styczniu orzy-

df l3Z?“  o i W ’ U  oele» 

dem so w ie Ł a ? - o tr^ BBl noffe ^ t r u ic j e  *  sprafae rokoTOń z rzęi-

w spra- 
jesiTonM S  f & k f  i S i a / z I Zdónioał?r ze t r ł nf to Bjskiofo

rodowa? B ^ f p o l i i l h g i ? ?

scia  tego orzeczenia nie powi odła Si p  W0*|nd z ^19®®sęi. Próba obej- 
zeszkor oczne mu w y r o k o w i n l d a ł ° , b! 9nie swomażadnej wątpliwości!- in te rp re ta c ję ,  która nie dozwala

2. 2 A G A D I  I I  N I i  0 G 0 I  N S«

Z.3.RJ1. A ANGLJA,

DSR TAG z 24,111* Pisze o wystąpieniu Cziczerina przeciwko Anglii m  
którą  zrzuca^winę na wypadki w Chinach -  że j e s t  ono świadomą i ordy­
narną napaścią na Anglję, j e s t  kostaitniem wysiłkiem dla przysło­
n ięc ia  k lęsk i  jan ie j  doznary bowiety w Chinach, Jes t  to zarazem 
posreania odpowiedz Cziczerina na oświadczenia Chamberlaina w Izbie 
Gmin, ze rozmowy z Sowietami są niemożliwe, dziennik zaznacza ~e 
wczoraj wyraźnie przes trzega ł ,  aby Niemcy nie podejmowały s i e ’za­
stępowemu interesów Sowietów w Chinach, a to już jest  dowód ze 
^ f1o)Zm in  zamienie z a -arg rosyjsko-chiński mbtspodziewanie szybkoŁZt° ri,kolaslji" K a n n i e  posiadają t r a f f i c ̂ oninami _ i  będąc Bezbronne nie mogą dać się  wcianneó rln ŵ iih 
anglo-sowieokiej', k tóra  nie ograniczy s ię  do terenu Chińddego,-
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KdNIG-SB. ALLGL ZTCR z  2 0 .1 11/9 ,;odaje wywiad z P is  chawi c z i  'as em„ u sa­
mej rozmowie #P lechaw icz ius  /ooza  drobnemi in form acjam i, j a k  o zamia­
rze  z n i e s i e n i a  s tan u  wojennego oraz oświadczeniu ,źe  o i le b y  Polacy 
w ta rg n ę l i  na L i tw ę , w szys tk ie  p a r t i e  z łączy łyby  s i ę  do o b ro n y . /n ic  
ciekawego, n ie  p ad a łe _ Natomiast na postawione przez korespondenta z 
po lecen ia  P lechaw icz iusa  pisemne zap y ta n ia ,  odpow iedz ia ł ,ze  stosun-- 

^dyplomatyczne i  konsu la rne  z Polskę, mogę, być p o d ję te ,  a l e  bo za-  
lezy oylko od dobrej woli  P o l s k i ,  u Sprawie przewagi wpływów P o lsk i  
po nawiązaniu stosunków zaznaczono. źe duch l i t e w s k i  j e s t  ta k  s i l n y ,  
ze s i ę  im może oprzeć .  Ą sprawie o r g a n iz a c j i  P i e c z k ą j t i s a  odpowiedź 
p r a n i , zg i- o i ska t e r a z  n ie  może go pop ie rać  wobec ‘ swego oświadczenia 
k a s p r a w i z m i a n  w r z ą d z ie  odpowiedziano negatywnie , Ho
kowania handlowe z Niemcami mają s i ę  rozpocząć w kró tce .  Co do r s f e -
r a n a u m  H T Q WH  a  An r i  K m  r \ rl "U ^  r? n /-> ,-<4 ^  ^  i ) __ ; i  ..

o . 1 -------- ^ x  w / j j i y u r vv.ri.-L j  VJC5 c U f  L u j .1  <3 a.
xeaaani wskazano? ze prawdopodobnie odbędzie s i ę  ono w najkró tszym o z a s ie  ■

AOhICbB ALzG,Ztg? z 21 . I I I .  dys łsny 'spec ja ln ie  korespondent podaje z
WAv! L w d®'WzAm G1^W ?w9Je w rażen ia .  Cosi zdan ia ,  że s y tu a c ja  .eospc- 
dcs.rbz,a, naLitwie w os cat nim roku u s t a b i l i z o w a ła  s i ę  i  żp rzac '  czuk-o
n b n l? ? 7 ? n W -si::nl e W?ym. Jako przyczynę tego podaje szczęś l iw y  zbieg 
OKOliCznosd po lega jący  na ten ,  że w tym rokd ceny konopi i  popyt g
or 7 v n i ? k u G k i e m  ?ze£9 ch ło p i  wyprzedali  je  po cenach dobrych, 
H d ? -  w n K i ł ?  1  f ? z8nie s ,1? Aonjunktury rządom Soldemarasa.  Suma, 
i j f n r 7SfX?ę^ o  s| r z e jane  konopie,  wynosi 80' mil jonów U tów ,  J i o -
kredvtowa d l^  r h i Ź  zf°>yf  ®l n “T^ 5 l i s ^ t d r y  przez swoją p o l i ty k ę  
cze l i t e w s k i p !  ° f  z d o ła i  z jednać  d la  rządu .  Koła gospoda!-"
2  Polska ?nnh 26 z . cjl^ l l b p ło ż en ia  s i ę  stosunków handlowych
h i r l l n  o d ł o w y  ożywi s i ę ,  chociaż n ie  należy go oczekiwać w
poi c-p/A rzad  l l t 0 J s k l  spodziewa s i ę ,  ze wobec rokowań z
usienstwn T w rokowaniach handlowych z Litwą oćidz^e na
3  S ie k t° fW p 4 P^ zleT^^ s iM e ” csasie rokomć Zoile?  
odrzuci  O n d 7 ^ i  z^Litwą, k tó ry ^ rżąd  l i t e w s k i  zdecydowanie 
a k c j i  "czynne j ! -  “**** aaGor za a&b!  ̂ 1 n iezdo lną  do jak ie jko lw iek

pi^ny^w Rzymie ° d n ^ w r z e ^ ^ 2®ra ie  .'onia¥ia konkordat z Litwą,-,od- 
tolick.iego 4  Titw?e r - f s S  1 dzieje kościoła  ka-
w -języku oiczVJ^w^ faZ*of mniejszościowych i nauki .
ochronę i  c l  w r e c e ' k ^ ś c i J-or  ^ d e n c k i , który oddał 
czesnemi uprawiwen^mf ''acF an oświadcza s ie  za nowo-
23. k o n k o X t l h  p h s A  Ijh A  A A ł r0d0W-yca  jak to dowodu , r d
i c f  i a k l n h A f  h X R A  oWwid s S  L h r o l ^ i s R f r L i b k X 7
formułę jak l o ^ S ^ ^ k ^ k o ^ r i  A l R p , 03? g ż ,Pr hU ?d  ogW nR

t & j p e d z k i g  a r l | % X L X ' L| p S R f f i eA A a S k h trZeb S e “ fe

I r ANOJAw S  T .  Z J A j NOOZONŹ A J ? .

1-j TAkPS z 20X11,  p isze  w a r t ,w s t „ w związku z przygotowaniami do 
zawarcia  paktu  wyłączającego wojnę pomiędzy F ra n c ją  a Stan,Z isan., , 
ze gdy .idea t a  powsta ła  zdawało s i ę ,  i ż  pakt t e n  n ie '  będzie m ia ł  ża- 

znaczenia  praktycznego, gdyż możliwość zbrojnego k o n f l i k t u  oo- 
y obu demokratycznymi państwami j e s t  wogćie wybacz ona

an ago 
między
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Jednakże obec’iie ko ła  za in teresowane zda ja  sob ie  sprawę z 'wio'k ’w- 
§p WP $ : ^  “ o ra ln e g o , j a k i  pakt tego rodzaju, wywrze’ na op in ię  ca-

SW1&L&,

v l n ® ,  z 22.111. donosi  z New Yorku, ze s e k r e t a r z  s tanu
konferował z komisję, spraw zagranicznych w s o r w n  

propozycj i  f ran cu sk ie  j co_do zawarcia  t r a k t a t u  -wyłaczaiacepn w ^ n -
i i e i ?n?X a d,t f ? ami 2jednoozonemi. Dyskusja w kom is j i  sonac-
u s ta l  one k t 6 ™ &  f t rma nie  z o s t a ł a  j e l c z e  o s t a U c z r l  eus uaiona, j e s t  rzeczą  n ie  zwykłą . -  -  ̂ ^

3.  N 0 T A T K I  I  I N F O R M A C J E ,

^  2 22. Al A  P i e r r e  Ber t rand  o is z e ,  że mylne b ^ v  r r - -
swoi?Zr e k t Whfi7 lą zka  Z menioxjałrem P arker  G i lb e r t a ,  iż  d z i a ł ^ o n ' n n
ozonlćhi § i v £ y >  miaLodajnemi czynnikami w Sto2ied.no- 
r - r j p  ~ • * •  "J  ^ Ameryka n ie  by ła  na to  przy /s t o  t  owa ia nip 7 ?  i  p A i v  +•<■< u .

P rasa  francuska°DowinnabvZi tan k ie ro m . 1 ; obywatelom amerykańskim, 
nu Sawę s ’a, u zna l i  ł a c z n o lć '^ o b w d L n r^ P°mf  1®°’o !G saF  a a t o r z J p la -  

w i* n a l e ż n o ^  w a ł a r ,  s p ł a t ,

wiadomold ? J P ’XI1* p *n * ^ ? Allemagne e s t  r ic h e "  zamieszcza
nim.-  B e r l in a  o przyznaniu  pomocy finansowej Prusom Aso hod-

Lb UOTIDIEN z 21.I I I .  donosi z Londynu, że kandydatura Howera, na, 
prezydenta  ot .Zjednoczonych zwalczana j e s t  przez jego przeciwników 
k tó r z y  wysuwają argument, ze Hower n ie  mieszka w Stanach Zjecnc- ’ 
czonych przepisanych '  14 l a t . -  J

 jSPONDAŃCE UNIYERSoLEE 21.X II .  donosi,  że na przysz łen  konfe­
r e n c j i  M.nntenty w Bukareszcie ,  w końcu s ty c z n ia ,  będzie s i ę  zna j­
dował d e leg a t  warszawski w c h a ra k te rze  obserwatora .  A kołach  p o l i ­
tycznych uważają, to  za  n i e o f i c j a l n e  w ejśc ie  P o lsk i  do M.jsfatontyl--

L ? IIOEPENDANCE ROUMAINE 24. X II .  _ poda je  z Belgradu o zawarciu mię­
dzy Jugosławją ,  ą Aęgrami s z e ś c iu  konwencji dotyczących spraw admi­
n i s t r a c y jn y c h ,  finansowych, ekonomicznych, a także ruchu granicznego

L ' INIhiinNBANCĘ ROUfciAINE^ko.111. podaje Wiadomość z Budapesztu, ze 
węgrzy zorganizow ali  vg3 t .Z je d n .  l i g ę  d la  r e w iz j i  t r ak ta tó w  poko- 
jowych, Liga t a  podejmie o twartą  a g i t a c j ę  na rzecz  zmiany t r a k t a t u  
w Trianon .

DSiiiMHURIEP 8 . X I i .  p isze :  Docjjód z monopolu spirytusowego powiększa 
s i ę  sys tem atyczn ie ,  za paźd z ie rn ik  w ynosi ł  już o k . l  mil jona funtów 
t u r e c k ic h .  Dziennik zaznacza iż  najwyższą pozyc ja  dochodu towa­
rzystwa tu recko -po lsk iego  było 600.000 f . t u r . - w

o




